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PRAWOPRZECIW-STRAJKOWE OGŁO-

SZONE PRZEZ SEKR. DOUGHERTY
 

CHICAGO, 23 września. -
Będzia federalny James H. Wil.
kerson wyda dzisiaj sąd odnoś-
nie do głośnej decyzji sekreta-
rza sprawiedliwości  Dougher-
ty'ego, mocą której
kolejowi, oraz oficjalisci unji ko
lejowych mieli wzbronione wy-
wierać jakikolwiek wpływ na sy
stem transportacyjny podczas
strajku. Uchwała bekretarza
brzmiała, iż strajkierzy mieli po

lecenie stać zupełnie na uboczu,
- podczas strajku, - nie wol-
no im było pikietować, - odby-
wać zebrań i t. d.
Wyrok w tej kwestji spodzie

wany jest lada chwili. Z chwi.
lą, gdy sędzia wyda wyrok, pod-
trzymujący uchwałę ministra
sprawiedliwości, naówczas rząd
poczyni kroki czyniące uchwałę
tymczasową prawem stałem.

KSIĘŻNICZKA ROSYJSKA ROZSTRZELANA

PRZEZ BOLSZEWIKÓW

Służąc bolszewikom była równocześnie szpiegiem
jaPońskim
 

MOSKWA, 23 września. -
Księżna Anna Trubeckaja, be-
dąca na służbie rządu bolszewic-
kiego skutkiem czego posiadała
możność podróżowania po całej
Rosji, została wczoraj rozstrze-
lana po wydaniu na nią wyroku
śmierci przez najwyższy trybu-
nał gewolucyjny za uprawianie

P

NIE GORACZKOWAL

szpiegostwa na rzecz Japonji.
Księżna Trubeckaja została a-

resztowana po przyjeździe z Wła
dywostoku, dokąd się udała
interesie rządu bolszewickiego,
a równocześnie dostarczyła cen-
nych informacji japońskim wła
dzom okupacyjnym we Włady-
 wostoku.

PASZE, BYSIE.

 
KONSTANTYNOPOL, 23-go

września. Rząd :francuski
przesłał tymczasowemu rządowi
tureckiemu Kemala Paszy depe
szę iskrowa z prośbą, by się nie
gorączkował i nie przedsięwziął

wyprawy na Konstantynopol i
Dardanelle, dopóki nie otrzyma
depesz z ostatniemi decyzjami
międzyaljanckiej konferencji w
Paryżu, które mu doręczy spe-
cjalny wysłannik, który wyje.
chał z Paryża,
 

OBŁAWANA HANDLARZY NARKOTYKÓW WY-

DAŁA NIESPODZIEWANE TATY

_ W rece policji wpadło narkotyków 500,000 dol. wartości
 

NEW YORK, 23 września. -
Oddziałowi tajnej policji dla śle-
dzenia handlarzy narkotyków u-
dało się odkryć w hotelu Dou-
glas, 207 W. 40-ta ulica główną
kwaterę handlarzy morfinę, ko-
kainą i heroiną, którą sprowa-
dzano z Europy i sprzedawano
publiczności uczęszcnjqcejdo

teatrów. W ręce policji oprócz
wielkich zapasów narkotyków
wartości 500,000 dol. wpadł tak.
że herszt handlarzy narkotyków,
Samuel Bernstein, przy którym
znaleziono czarny notesik ze spi.
sem nazwisk wybitnych osób
którym handlarze dostarczali
narkotyków.

NIEPODLEGŁOŚCIOWCYIRLANDZCY RZUCAJĄ

BOMBY NA WOJSKA REGULARNE
 

DUBLIN, 23 września.- Od-
dział ~niepodległościowców .ir-
landzkich ukrywszy się w pobli-
fu mostu  O'Connella zarzucił
bombami oddziały wojsk wolne-
go państwa Irlandji przechodzą
ce przez most i niespodziewają-
ce się napadu. Kilkunastu żoł
nierzy zostały ciężko rannych, a
jeden zabity.

Niepodległościoweg, następnie
rzuclli się na żolmergy wolnego
państwa, którzy kilkakrotnem
daniem ognia w powietrze usi-
łowali otoczyć kordonem całą -
kolicę mostu.

Podczas walki z obydwuch
stron padło kilku zabitych. W

końcu żołnierze wolnego pań-
stwa stali się panami położenia
aresztując kilkudziesięciu męż-
czyzn podejrzanych o udział w

napadzie.
 

Pesymistyczne horoskopy
dla sowietów

MOSKWA, 23 września. -
Na -konferencji -komunistów
Stallin-Czugaszwilli -w ogłoszo-
nym referacie omawial stan o-

 

becny partji komunistycznej. -
Referent stwierdził, że w łonie
partji komunistycznej rozpoczął
się ferment, który się poglębia
coraz bardziej na t. zw. „no-
wej polityki ekonomicznej". Po-
lityka ta wśród jednych wywo-
lata zaciętych opór i krytykę
wóród -drugich _spowodowała
chęć powrotu do kapitalizmu.

Powrót Lenina: do rządów
Stalin uważa za niemożliwy za-

równo z powodu jego choroby,

jak i zbyt umiarkowanych po-

glgdow.

  

   

  

 

 

  

w | ODZNACZENIA NA-

UKOWE. POLAKÓW

PARYŻ, 23 września.-Prze›
mysław Dąbkowski, Edward Po-
rębowicz i Stanisław Strawiński,
profesorowie uniwersytetu lwow
skiego oraz Marja Wertman, re-

 

-| Terentkamifisterfum spraw za-
granicznych w Warszawie otrzy
mali dyplomy akademickie z pra
wem noszenia tytułu „Officier
instruction publique', a Ludwik
Czarnowski, dyrektor teatru
miejskiego we Lwowie oraz
Czerny, prof. uniwersytetu
Iwowskiego otrzymali palmy a-
kademickie z prawem noszenia
tytułu „Officier d'Academie".
 

Górnik bierze 291 pensji za

dwa tygodniepracy
 

JOHNSTOWN, Pa., 23 wrze-
śnie. - Michat Rancher, zatru-
dniony w kopalni Rockwood na-
trafiwszy na dobrą żyłę miękkie
go węgla, w ciągu dwuch tygo-
dni ukopał 250 ton węgla i za-
robił 291 dolarów za swoją pra-
cę.

De Valera stara się o pokój

BELFAST, 23 września (Z).
Prasa). - Korespondent „Bel.
fast Telegraph" donosi z Dubli-
na, że pomiędzy przywódcą re-
publikanów De'Valerą a przed.
stawicielami i tymczasowego
du rozpoczęły się układy poko-
jowe.

GWAŁTOWNEJ
BURZY NADCHODZĄCEJ Z

POŁUDNIA --

WASZYNGTON, 28 września.
Prorok od pogody, Scarr, zapo-
wiada w następnych 24 godzi.
nach gwałtowną burzę na prze-
strzeni pomiędzy Bostonem i
Waszyngtonem. Wzdłuż wybrze
ża Atlantyku posuwa się mały
huragan, który na wysokości
stanu New Jersey przejdzie
poprzez Ocean, by następnie u-
derzyć na Boston i stan Maine.
Do New York burza tylko dot.

 

BACZNOŚC BROOKLYN I OKOLICA!

W CZWARTEK, DNIA 28-go/ WRZEŚNIA 1922
o godznie 8ej wieczorem

w DOMU NARODOWYM.261-7 Driggs Avenue

WIELKIWIECLUDOWY
na którem będzie przemawiał

Wice-marszałek Sejmu JĘDRZEJ MORACZEWSKI
O liczne przybycie Rodaków upra

ODDZIAŁ z. s. P.

knie gwoim skrzydłem.
     

   
    

   
       

 

  

  

  

   
    

  

 

Komisja MMI-od:; a   

ZNOWU KATA-

STROFA W TEATRZE

Jedno dziecko IMIĘ:/39 ciężko
rannych
wiece

PITSBURG, 23 września. -
W przedsionku teatru „Strand"
zgromadźiłoWę przeszło 50 dzie
ci szkolnych poniżej lat 12 w o-
czekiwaniu na wolne wejście na
przedstawienie, gdy nagle zerwa
ła się konkretowa podloga i
wszystkie dzieci wpadły do pi-
wnicy odnosząc ciężkie pokale-
czenia, a 8 letnia dziewczynka
Marjanna Konkel została zabita
na śmierć. Właściciel teatru So-
lomon Setznick, który wraz z
czteroma znajomymi również
wpadł: do plwmcy, odnidel cigt-
kie obrażenia. Po wydobyciu
dzieci z gruzów wielu było zupeł
nie nieprzytomnych z
nia i odzyskały przytomność do-
piero po przywiezieniu ich do
szpitala.
Wiadze miejskie wdrożyły e-

nergiczne śledztwo w celu stwier
dzenia odpowiedzialności za ka-
tastrofę.
 

Japonja grozi zerwaniem

konferencji z bolsze-

wicką Rosją

Japońscy delegaci pokojowi go-
towi do odjazdu.

TOKIO, 22 września. - Rząd
japoński jest oburzony arogan-
ekiemi żądaniami bolszewickiej
delegacji w sprawie masakry lu
dności i wojsk japońskich w Ni-
kolajewsku.
Odmowa ze strony bolszewic-

kiej delegacji zapłaty odszkodo-
wania rodzinbm zabitych, zmu-
sza rząd japoński do zerwania
konferencji. Delegaci japońscy
odroczyli sesję na nieograniczo
ny czas w oczekiwaniu nowych
instrukeji~od rządu. Delegacja
bolszewicka w dalszym ciągu
obstaje przy swoich aroganc-
kich żądaniach.

Szkielet przedhistoryczny

wielbłąda ofiarą

prohibicji

' AMHERST, wrze-
śnia. - Doskonale zachowany
szkielet przedhistorycznego wiel
błąda odkryty w stanie Nebra-
ska i umieszczony w tutejszym
instytucje archeologicznym, zo-
stał zniszczony przez urzedni-
ków prohibicyjnych i ich pomoc
ników, którzy przypuszczali, że
szkielet jest nieznanym im bli-
tej instrumentem do wyrabia-
nia. „księżycówki",

 

 

 

w Konstantynopolu.

 

ROZRZUCIŁDWA TY.

SIĄCEDOLARÓW

SPRINGFIELD, 28 września.
- W. B. Sondra, majster-budo-
wniczy mostów kolejowych o-
trzymawszy 2000 w baknotach,
ale „niepodpisanych „z.3 inforMA- pejn
cją że są one dobre jak wszyst.
kie inne pieniądze uważał to za
żartowanić ze siebie i rzucił wrę
czone mu pieniądze na tor kole-
jowy, a niektóre z nich rzucał
na ulicę pomiędzy przechodniów
ku swojej uciesze jak przecho-
dzący ludzie podnosili je z za.
kłopotaniem; jedni odrzucali
precz od siebie, a drudzy skrzę-
tnie je chowali do kieszeni, a je-
szcze inni dumnie przechodzili
obok wartościowych pieniędzy
nie zwracając na nie najmniej.
szej uwagi. Rozrzucane bankno-
ty opiewały na 5 i 20 dolarów.
Pochodziły one z rabunku prze-
syłki pocztowej z Washingtonu
do banków w zachodnim stanie
Mass., gdzie po podpisaniu ich
przez zarządy banków miały być
puszczone w obieg. Narazie
stratę ponosi tylko Departa-
ment Finansów, który wydruko-
wal banknoty i po zaginięciu za-
mówienia będzie musiał
kować nową ilość banknotów, co
pociągnie dość znaczne koszta, o
ile klisze służące do odbijania
banknotów zostały już zniszczo-
ne.
 

-w
Zmiany w prezydjum mini-

strów P

WARSZAWA, 23 września.-
W związku z zapowiadaną reor-
ganizacją biur prezydjum Rady
ministrów, Naczelnik Państwa
mianował dotychczasowego dyr.
depart. adm, p. Studzińskiego
podsekretarzem staru oraz dy-

rektora deb. legislatywnego Le-

chowicza prezesem najwyższej

komisji dyscyplinarnej.

wielk: burza zniszczyła
zbiory wyspy Bermudy

HAMILTON, (Bermunda) 28
września. - Wielka burza posu
wająca się z południa ku półno-
cy wzdłuż wschodnich wybrzeży
Stanów Zjedn. ominęła stany
New Jersey, New York i Nowej
Anglji i przeszła ponad oceanem
Atlantyckim wyrządzając wiele
kie szkody okrętom handlowym
i pasażerskim napotkanym na
swojej drodze. Wyspy Bermun-
da i wybrzeża Nowej Funlandji
poniosły skutkiem burzy szkody
obliczone na

 

I NARODÓ
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SKĄRATUNKOWA DLA ANGLII

LONDYN, 23 września. - Lloyd George pośrednio
się do Ligi Narodów z prośbą o załagodzenie groźnej
Konstantynopolu.

się
uacji w

Zwrócił uwagę na fakt iż wojna światowa rozpoczęła się na Bał
kanach i obawia się dalszych zawikłań, tembardziej że bandy bółgar=
skle na własną rękę zaczęły podj
może wywołać kroki wojenne ze strony Rumunii i Jugosławji.

jazdową wojnę przeciw! Grecji co
No-

ta jest pisana w tonie wprost błagalnym.

IWOLENNICY WENLZELOSA W ATENACH

ARESZT

LONDYN, 28-go września. -
Były podsekretarz stanu M. Gri-
vas w gabinecie byłego premje-
ra Venfzelosa, został wczoraj a-
resztowany pod zarzutem zbro-
dni stanu i spisku przeciw pań-
stwu, jak donosi wiadomość na-

OWANI

desłana z Aten do londyfiskiego
„Exchange Telegraph, Co.".
Ta sama wiadomość dodaje,

że pod tym samym zarzutem zo-
stał także aresztowany profesor
uniwersytetu ateńskiego Dr. Ko-
ryllos.

ARESZTOWANIE NAJBOGATSZEJ DZIEWCZYNY

ZEBRACZKI

NEW YORK, 23 września. -
Podczas aresztowania panny
Margaret Whelen znaleziono
przy niej w kieszeniach dwóch
płaszczów i w fałdach trzech
spódniczek kilka książek banko-
wych oraz sześć portfelów, wy-i i.-_Poliej

  
  
  
  

     

 

ych »
obecnie pilnuje za tego rodzaju

W OHIO GLOSUJA

4

żebraczkami. Aresztowanie to
jest rezultatem kampanji oczy»
szczenia miasta od bdgatych łe-
braczek. Żyją one dostatnio w
pięknych apartamentach i zara«
biają około $20 dzietnie. Jest
ich około 5000 w New Yorku i

dobrodusznej publiczności.

NAD SPRZEDAŻĄ

WINA I PIWA

 

COLUMBUS, 23 września. -
W głosowaniu w listopadzie sta
Ohio będzie głosować nad zmi
ną stanowej konstytucji upraw.
niającej do wyrobu i sprzedaży
wina i piwa. Najwyższy sąd sta
nowy wydał polecenie sekreta-

B. M. JEWELL, GCLOWA ST

rzowi stanowemu Smith'owi, by
umieścił ten punkt na balocie wy
sunięty przez stowarzyszenie
przeciwne prohibicji. Liga prze.
ciw wyszynkom ma odwołać się
do najwyższego sądu federalne-

STRAJKIERÓW KOLE-

JOWYCH OSKARZA KO

Unje były przeciwne gwałtom d

CHICAGO, 23 września. -
Bert M. Jewel, głowa strajkie-
rów kolejowych, oskarża kolejo-
we zarządy o odpowiedzialność
za wywołane gwałty i zaburze-
nia - w odpowiedzi na zakazy
wydane przez prokuratora Dog-
herty. Jewell nie był osobiście
w sądzie - adwokat jego od-
czytal sprawozdanie, w którem
on podaje dowody co wywołało

a

strajk i wyłuszczył przebieg wy
padków, poprzedzających strajk
i oznajmił, że unje nigdy nie
wzywały do gwałtów. Od dnia
2-go sierpnia koleje zajęły sta-
nowisko opozycyjne do projektu
prez. Hardinga zawarcia ugody.
Jewell mówi, że koleje nie mają
prawa pozbawiać pracowników,
którzy wyszli na strajk, ich
praw starszeństwa przy ponow.
nem zatrudnianiu ich,
 

KSIĘŻĄ EPISKOPALNI

SZŁOŚCI ŚLUBU OSOB

PORTLAND, Ore., 23 września.
-Księża episkopalni w Stanach
Zjednoczonych niają wzbronione
udzielać ślubu osobom rozwie-
dzionym, chyba tylko w tych
razach, że rozwód udzielony zo-
stał osobie starającej się wejść
ponownie w stan małżeński na
podstawie wiarołomności strony

PREMJER PIERWSZEGO RZĄ
przybył do St Zj. aby przeds

""A-lf?

Początek o godzini

  
    
 

BACZNOŚC BRIDGEPORT, CONN.!
WICE-MARSZALEK SEJMU

Jędrzej Moraczewski

JEST POLSKA"
kazji odbędzie się

WIELKI WIEC LUDOWY
WE WTOREK, 26-g0 WRZEŚNIA 1922
W SALI SOKOŁÓW SLOWIARSKICH, 521 Hollet St,

SDA UDZIELAC W PRZY
OSOBOMROZWIEDZIONYM

dmgxej. Takie prawo uchwalo-.
ne zostało na konwencji bisku-
pów, dopieroco zakończonej. Da.
wne prawo brzmiało, iż osoby
rozwiedzione nie mogły otrzy.
mać ślubu w kościołach episko-
palnych. Uchwała powyższa prze
szła po krótkiej dyspucie na ten
temat.
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BROOKLYN BRANCH:
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PODRĘCZNIKI SZKOLNE

Państwo xxspołczesnc wymaga olbrzy-
mich świadczeń dd swych obywateli. Tyl.
ko pięknoduchy samolubne i samochwal-
neoraz paskarze, ktorzy sami siebie poza
wszelką wartością społeczną postawili, u-
chylają się od obowiązku, aby bezkarnie
żerować na ciele narodu, nazywając ucze-
nie organizację pracy ku powszechnemu
dobru skierowaną „etatyzmem", jako że"
barbarzyńcami będąc wstręt do państwo-
wych urządzeń razem z anarchistami dzie-
lg. Nie przeszkadza im to pawie wrzaski
wydawać, gdy górnik, poeLlowwc lub ko-
leJarz zastrajkuje, aby mógł żyć. Wow-
czas każdy paskarz, każdy wierszokleta
bogoojczyźniacki, każdy nierób lub zgoła
zwykły oszust o pomoc państwa przeciw
smjkicmm wzywa, a gdy trwoga minie,
znów państwu uymxsld że jego, podporę
społeczeństwa, częściowo chociażby i nie-
śmiało, w grabieży bogactw narodowych
hamuje. Człowiek pracujący jest według
wrogówetatyzmu na to, aby miód dla pas-
karzy wyrabiać, a paskarz na to, aby miód
podbierał.

Oprócz pracy twórczej, produkującej
wartości użytkowe, nieopłaconej należy
cie, współczesny obywatel oddaje zupełnie
bezpłatnie parę lat najlepszych życia na
służbę wojskową, a-w razie wojny życie
swe i zdrowie na obronę kraju. Świadcze-
nia te są podstawą niezbędną 7ycla zrze-
szonego. Bez świadczeń tych niemasz cy-

_ wilizacji, ani kultury. Za te, świadczenia
' każdy obywatel ma prawo, ma obowiązek

nawet, żądać od zbiorowości, zwanej pań-
stwem, opieki nad swym prawem do ży-
cia, do szczęścia i wolności osobistej. Im
wyższą jęst skala życiowa każdego prze-
ciętnego obywatela, tym silniejsze jest pań-
stwo, tym wyższa kultura narodowa.

Do niezbędnych pierwiastków szczęś-
cia i sprawności twórczej należy oświata.
Bez niej masy ludowe są jeno pastwiskiem
dla okpichłopów i wieszczków oraz dema-
gogów. Panuje wówczas nad masami
ksiądz, rabin lub inny wrożek, albo bol.
szewicki społeczny cudotwórca. Nie dar.

ię
tylko wśród najciemniejszych katolików,
lub wśród obserwujących, przepisy magi-
czne, jeszcze z epoki kamiennej datujące,
żydów ?;”! Side. Powszechna, gruntow-
na, oparfa na współczesnym przyrodni.

  

 

  

 

 

 

r czym światopoglądzie oświata jest pod-
sławą dobrobytu materjalnego i zdrowia
umysłowego.

. Za bezpłatną służbę w wojsku winien ka
źdy obywatel dostawać bezpłatną naukę, aż
do wieku poborowego. Brak środków ma:
terjalnych! nie może być przeszkodą dla

' . niezbędnego przygotowania do służby oby-
watelskiej. Stąd oświata musi być bezpła-
tną. Każde dziecko winno dostawać bez-
płatnie podręczniki, papier, ołówki i atra-
ment, a nawet winno dostać do użytku w
szkole maszyny do pisania. Winno też do-
stawać bezpłatnie południowy posiłek,
Przecie nawet Ford nie ruszy z miejsca bez
zmlmy

Sprawa podręczników szkolnych w
Polsce jest na porządku dziennym. Wrogo
wie „elatyzmu" opanowali przemysł pa-
pierniczyi wydawniczy. Sprzeciwiając się
zakładaniu fabryk papieru przez państwo,

- , pamagając Stinnesowi wywozić drzewo z
'* Polski i kraj ubożyć, sami za to utworzyw

szy trust papierniczy zdzierają skórę ze
swych rodaków. A wydawcy polscy, któ-
rym poświecimy wkrótce specjalną uwa-
gę, nakładają na książki ceny fantastyczne
-uniemośliwiając kupno warstwom pra-
cującym. Cieszy się z tego kler.
Na szwank śmiertelny narażona jest przy-

*

- szłość całego narodu. Nie można pozosta-

| tu narodowego. 0)
wiać wrękach w

 

r podstawy by
ala jest lak niezbg-

dna jak powietrze świeże. Uprzątamy
przecie pod naciskiem państwowych urzę-
dów wszelkie odpadki zatruwające powie-
trze w miastach i na wsi. Trzeba więc u-
sunąć od produkcji podręumkow szkol.
nych paskarzy. Produkcja papieru na pod-
ręczniki i druk ich winny być objęte przez
państwo. A prywatni vndmcv niech da-
lej dlukuN pornografję poetów, piewców
przeżyć własnych plugawych /duszyczek,
senniki egipskie i książki do nabożeństwa.

Bronisław D. Kułakowski.

Z CHWILI

FONO-KINEMATOGRAF

P. Lee de Forest, wynalazca i uczony, powró-
cił przed kilku dniami z Niemiec, gdzie w przeciągu
roku robił doświadczenie w specjalnym laborato-
rium w Berlinie. Doświadczenia te miały na celu
ulepszenia kinematografu, właściwiej zaś mówiąc
kompletną ewolucję w dziedzinie obrazów ruch«-
mych.

P. de Forest oświadcza, żo wynalazł wreszcie
sposób, nad którym biedził się niejeden uczony, za
pomocą którego wraz z rzucaniem na płótno obra-
zów, słychać głosy i dźwięki odpowiednie do scen
przedstawianych.

Niejednokrotnie czynione były próby i tutaj
i w Europię w sprawie „mówiącego kinematogra-
fu". Od lat pracują na tym polu Niemcy, o w A-
meryce posunął się dość daleko na tym polu Edi-
son.

P. dę Forest twierdzi, że wynalazek jego za.
mieni faktycznie teatry obrazów ruchomych na sce
ny żywe, w których złudzenie rzeczywistości bę-
dzie wprost bajeczne, Aparat jego jest bardzo pro-
sty. Działa jednocześnie z aparatem kinematogra-
ficznym, Jednocześnie brane są zdjęcia i odpowie-
dnie do nich głosy i dźwięki.

Jednocześnie także działają obą aparaty w tea-
trze, wywołując wrażenie, że przemawiają na płó-
tnie osoby, wydają odgłosy zwierzęta i ptaki, szu-
mią fale morskie itp.

Ostateczne próby nowego wynalazku p. de
Foresta mają się odbyć w przyszłym miesiącu.

Jeżeli rzeczywiście wykażą to, co zapewnia wy
nalazca, w całym przemyśle kinematograficznym
nastąpiłyby radykalne zmiany.

Kinematograf oparty na mimice przestałby e-
gzystować. Aktorzy i aktorki musieliby mówić tak
samo, jak na zwykłej scenie, Cała technika rucho-
mych obrazów uległaby rewolucji. Mózg człowie-
czy pracuje nietylko w kierunku wynajdywania co-
raz to nowych środków śmierci i zniszczenia,

« D «

ATAK BOGOOJCZYŻNIAKÓW NA KON-
SULA NOWICKIEGO

Niedawno pisaliśmy o ataku „Górnika Śląskie-
go" na konsulaty polskie w Ameryce, który skwa
pliwie podjęły pisma księżo-wydziałowe, rade, że
mogą jako organy „samorządnego ciała" bryzgać
jadem oszczerstw na placówki Rzeczypospolitej
Polskiej.

Ten sam „Górnik Śląski" zaatakował specyfi-

   

 

  

 

cznie konsula generalnego w Chicago p. Z. Nowie-
kiego, cieszącego się i uznaniem
choditwa.

sympally wy-

« « «
Konsul Nowicki ofiarował przed! miesiącami

doniek w Chicago wartości 9 tysięcy dolarów na
fundusz oświatowy w Polsce, Dom dotychczas nie
został sprzedany, ale konsul Nowicki, co miesiąc
Składa 1% dolarów, jako czynsz za mieszkanie na
fundusz oświatowy. Widać to ze sprawozdań kon-
sulatu chicagoskiego, co miesiąc ogłaszanych.

Wiedzą o tem doskonale wszystkie piśmidła
reakcyjne, a jednak przedrukowują z tryumfem
artykuły: „korfantówki",

Dlaczego?
Bardzo proste, bo od samego początku wyto-

czyły wojnę konsulowi Nowiekiemu za to, że kli-
kom się nie poddał, w „samorządne" ciała nie u-
wierzył, a jest doskonałym urzędnikiem i godnym
reprezentantem Polski,

Kliki chicagoskie nie zrobić nie mogły, Dzia.
lują więc teraz za pomocą oszczerczych paskudziw
umieszczanych w endeckich pismach krajowych.

Na szczęście, uni „Górnik Śląski" autorytetem
być nie może, a dotychczas niema jeszcze takiego
rządu w Polsce, któryby kaprysom księżo-wydzie-
łowych kalumnjarzy ulegał.

SYSTEM POLSKIćH K;)MUNISTOW
AMERYCE

Z Bridgeport donoszą nam, iż w egzemplarzach
„Nowego Świata" sprzedawanych na słandach w

„Bridgeport znaleziono rozrzutki „Związku Robol-
ników Polskich" pełne obelg i oszczerstw pod a-
dresem Jędrzeja Moraczewskiego, który przema.
wiać będzie w Bridgeport, dnia 26go września,

Znalazł się robotnik polski, który zaprotesto-
wał przeciw tej niecnej propagandzie i prosi aby&
my się zwrócili do władzy z prośbą o ukaranie
winnych.

Większość atoli z pogardą zmięła ten świstek,
nie zwracając nań uwagi.

Ciekawym faktem jest, &e bolszewiccy repre-
zentanci skierowali swoje sympatje ku tow, -
Paderewskiemu, głosząc nowiuteńką 'pruwdę, że

„nie Paderewskipłaszczył się przed zbójeckiem ka-

pitatem Zachodu, lecz czynił to - rząd Moraczew-

sklego",

Jesteśmy przekonania, że polonja w Bridgeport

bez względu na ujudania emisarjuszy  moskiew-

skich zachowa powagę i dyscyplinę zorganizowa-

nych. robotników.

Rozrzutki bolszewików włożone do egzempla.

rzy „Nowego Świata" wpadły w ręce uczciwe i po-

żądanego przez bolszewików skutku nie odniosą.

Przeciwnie! Tem Uumniej polacy przybędą na
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(Polskie biskupy przemówłiy. -

Kto atakuje dzieci? - Wście-

kła Iza w napadzie szału, -

Arcybiskupy i biskupy pol.

skie, greckie i ormiańskie prze-

mówiły silnym głosem przed wy

borami:

„Osobno przypominamy, abyś

cie wszyscy do głosowania upra-

wnieni żądali od tych co staną

jako kandydaci na posłów, jasne

o i głośnego przyrzeczenia, że

będą w Sejmie i w Senacie do-

magaly się szkoły, gdzieby dzie-

ci katolickie otrzymywały nau-

kę i wychowanie w duchu kato-

lickim od nauczycieli katolic-

kich. -Taksamo domagajcie się

głosnej obietnicy, że wrazie po-

trzeby wystąpią śmiało 1 nieu-

gięcie jako obrońcy ślubów reli.

gijnych i nierozerwalności mał.

żeństwa chrześcijańskiego".

A więc każdy kandydat na po

sła, który starałby się o to, aby

w Polsce na wzór Ameryki szko-

la publiczna była szkołą świe.

cką, nie podlegającą Rzymowi,

powinien być przez pobożnych

wyborców przepędzony.

To samo ma się stać z tymi

kandydatami, którzy chcieliby

do ustawodawstwa polskiego

wprowadzić rozwodyna wzór ko

deksów całego świata cywilizo-

wanego!...

Pobożne życzenia pobożnych

biskupów!

kok k

„Dziennik Narodowy" napisał

rozpaczliwy artykuł, ubolewają»

cy nad nieszczęśliwym Wie-

gdyż od szeregu lat zarabiali sto

kroć więcej za swą fizyczną pra

cg - nit ludzie wiedzy i kultu-
- jak profesorowie, literaci, |*

aędzmwxe, adwokaci oraz urzę-
dnicy. *

On, to widocznie na kata, wy-
krzykiwał w Sejmie, by bogat-
szych mordować, ograbić ich
mienie i oddać wszystko socja-
łom, W człowieku tym sprey-
sięgły się wszystkie najniższe
instynkty - krwiożerstwo-zbro-
dniczość i podłość - by wyro-
bić w nim ówtyp zdrajcy i złego
ducha polskiej ziemi. Wiemy
wszyscy, jakich metod używał,
gdy dorwal się do władzy, jak
rozczlonkować chciał tę jeszcze
malutką Polskę.
A przytem brudny brutal w

życiu społecznem,  nieznoszący
umysłowej u moralnej wyższo-
ści. Pamiętamy przecie to, jak
ubrzucał obelgami w Sejmie na-
sze polki. Są przecież polacy, z
którymi się liczy głos opinji a-
merykańskiej, niechaj więc wnio
są silny protest przeciwko do-
puszczeniu go na ląd amery-
kański".

6006 e

A ta oszalała baba jedzie do
Polski na wybory, jako strażnicz
ka ognia króla Ignacego! Po-
winni jej tam polacy postarać
się o bezpłatny pokój w szpita-
lu dla obłąkanych, a po zadła-
wieniu się przez warjatkę wia-

muzeum lombrozowskiem.

1

 

  

CO SEYCHACW KOLONJACH POLSKICH?

W Wilkes-Barre, gdzie zaczg-
Ty się prace po kopalniach, mun-
,szajn odchodzi w zwiększonych
ilościach. W okresie pięciomie-
sięcznego próżnowania ludzie
nie mając nie innego do roboty
fabrykowali wódkę, no i wypija-
li swoje fabrykaty. Fabrykacja
szła na wielką skalę. Trzeba
przecież z czegoś żyć. Majk wy
rabia „munszajn" i nie znać na
nim biedy, czemużby i Frenk
nie miał wejść wjego ślady. A
jeśli złapią? Ha, to wola boska
Jeśli Majk pójdzie do kozy, to
czemuż i Frenk iść nie ma?
Z powrotem do normalnych

czasów, do zarobku z pracy gór-"
niczej, jest nadzieja, że Majki
i Frenki zaniechają szkodliwego
i niebezpiecznego procederu. Bo
i co za rezultaty? Odurzonemu
„munszajnem" górnikowi może
łatwo zdarzyć się wypadek w ko
palni. A wtenczas śmierć, ka-
lectwo, dzieci opuszczone, nędze
w rodzinie!

W milwauckich sądach toczy
się proces Zofji Sokołowskiej,
oskarżonej o znęcanie się nad
pasierbami. Młoda, bo 32 le-
tnia kobieta zaślubiła starszego
od siebie wdowca, liczącego oko-
ło pięćdziesiątki i posiadające
go czworo starszych dzieci. Zo
{ja Sokołowska miała po zama?-
pójściu jeszcze dwoje dzieci.
Otoczona sześciorgiem dzieci, w
trudnych warunkach robotnicze
go bytu, z piętnem macochy na

 

 

Wiadomości z Polski

  dniem, gdzie postęp rada
szkolna wprowadziła szkołę
świecką, a ludność usuwa się od
kościołów, przekonawszy się, że
Rzym doprowadził Austrię do
zupełnej ruiny, # obecnie pozo-
stawił ją swomu losowi

Pisze „Dz. Nar.
„Gdy sekty prowadzą atak na

Kościół w sferze idei, radykal-
na Rada miejska w Wiedniu u-
derza wprost na istoty, które się
bronić nie mogą - na dzieci -
i zakazuje modlitwy w szkołach
powszecłmych".

Więc jeśli dzieciom nieletnim
opowiada się o djablach, anio-
łach i pokazuje na obrazku bro-
datego Pana Boga, to nie jest
atak na umysł bezbronnych, na-
tomiast, kiedy w szkole uczy się
prawdy, a modlitwy i wszelkie
praktyki religijne przenosi się
do kościoła, to jest atak na nie-
winigtka. Cóż to za prawdziwie.
jezuicka przewrotność.

kk k

Jedna z podwalin Klerykalnej
prasy pomyjowej, pani Iza Po-
bóg (Płochocka) z Chicago, prze
niosła się na ojczyzny łono i nie-
zadługo rozpocznie Polsce
„pracę pisarską", którą przez
długie lata prozą i częstochow-
skim wierszem uprawiała z za-
miłowaniem w najsmrodliwszych
pismach wydziałowych.

kk +

Na pożegnanie przesłała do
„Piasta" w Chicope artykuł
przeciw posłowi Moraczewskie-
mu, nie wiedząc, że ten już od-
dawna jest w objeździe.

Artykuł ten mial takie ustę-

PY:
„Największy szkodnik Pań-

stwa Polskiego, oraz wróg de-
mokracji i tysiąc-letniej naszej
kultury - kołacze do bram Ame
ryki.
„A nasza polonja stoi bezra-

dna w oczekiwaniu, co też ten
lotr wszechówiatowej międzyna›
rodówki, a i parobek uniżony, li-
żący łapy żydom, zamierza tu
robić i czego właściwie chce na
tym gruncie najmniej podatnym
do słuchania różnych bredni, ja-
kie w zapalczywej złości do De-
mokracji, ma tutaj ów „towa-
rzysz" Moraczewski wygłaszać.
„My jednak wiemy, że chce

się przemycić do Ameryki -
rozbijacz jedności państwowej,
szantarzysta i parobas pruski, a
przyjaciel żydostwa, który bezu-
stannie tylko bruździł i psuł
wszelkie plany do ocalenia dziel.
mic polskich, oraz do gospodar-,
czo-ekonomicznej odbudowy wy-
niszczonego kraju.
Nie sposób wyliczać tych

wszystkich szkód, jakie wyrzą-
dził Ojczyźnie naszej ów lotr z
pod ciemnej gwiazdy - przez
swą zaciekłość partyjną, mając
na celu jedynie tylko dobrobyt
tych, którzy nawet i podczas
wojny, najmniej cierpieli nędzy,  

DULIBY

Nowy zamach ukraiński w pow.
stryjskim

Jacyś nieznani dwaj osobnicy
usiłowali dokonać zamachu na
wójta we wsi Duliby w powiecie
stryjskim.
Z powodu ciemności  dokona-

no - przez pomylkę - zama-
chu na stróża nocnego, który my
lit napastników podobieństwem
swem do wójta.

Stróż, trafiony kilku kulami
rewolwerowemi, skonał na miej-
seu.

Zabójstwo to ma prawdopo-
dobnie podkład polityczny, gdyż
23 sierpnia odbyć się miało po-
siedzenie zarządu gminy w spra-
wie okólnika starostwa w Stry-
ju - wzywającego gminy do
przysłania wykazów poborowych
rocznika 1901.

CYGANIE POD WARSZAWA

Do 16-go komisarjatu policyj-
nego w Warszawie zgłosił się cy
gan Aleksander Podupała, ka-
kasjer obozu cygańskiego, skła-
dającego się z 30 przeszło osób
płci obojga, obozującego wM3
kotowie (Borysowska 9) i za-
meldował, że w nocy z soboty na
niedzielę w kasie obozowej po-
pełniono kradzież 250,000 ma-
rek. O kradzież tę cygan Podu-
pała podejrzewa! młodą 10 le-
tnią cygankę, Elżbietę Zakrzew
ską, która znikła z obozu i we-
dług wszelkiego prawdopodobień
stwa uciekła do Grodna, Wszczę-
to natychmiast poszukiwania
gdyż cyganka jeszcze wyjechać
nie mogła, albowiem zameldowa
me nastąpiło z «mego nna

Wogóle zachodzi przypuszczenie,

że kradzież kasy jest symulacją

chodziło bowiem zdaje się tylko

o odszukanie zbiegłej.

Stała komumkuja między Fin-

landją i Gdańskiem.

Pomiędzy Finlandją a Gdań-

skiem będą stale kursowały dwa

razy miesięcznie dwa statki na-

leżące do Towarzystwa żeglugi

John Nurminer.
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sobie, Sokołowska, która nie by-

|la z natury okrutną - zaczęła

źle traktować powierzone jej o-

piece dzieci, aż wreszcie doszła

do znęcania się nad nimi. Je-

den z jej pasierbów miał na cie-

le 51 znaków zadanych ciężkiem

narzędziem przez macochę. Sąd

skazał ją na rok domu popraw.

czego, aczkolwiek oczekiwano,

że będzie zwolniona od kary z

powodu oczekiwania macierzyn-

stwa.

Sokołowska odsiedzi karę, na-

stępnie wróci do domowego o-

gniska i znalazłszy się w po-

przednich warunkach będzie do-

kuczaé pasierbom, a pasierbowie

jej i znów dojdzie do nowych a-

wantur. Dom poprawczynie po

prawi Sokołowskiej. Tu jest

praca dla lekarzy, aby zbadali

kobietę i przekonali się, w jaki

sposób można ją wyleczyć ze

skłonności do bicia i okru.

cieństw. W przyszłości kobiety

takie jak Sokołowska będą od-

dawane do szpitali, a nie do do-

mów poprawczych.

-S. DEVIIA-

1 DOM BANKOWY j
| Pod kontrolą Stanu New York.
| -2108 First Ave. New York. |
|

I

|

GWARANTUJEMY

| 1000 Pol. Mk. za 1370.
7300 Pol. Marek za $1.00
1000 Cz. 8h Kor. $31.70

Najtaniej Marki Polskie
Nie odkładaj na jutro: natych
miast kup i prześlij swoim do |
Polski, albo złóż oszczędności |
swoje w kraju w dobrym i pow. ||

nym Banku.
Piss po nasz crrkulare,, »›
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| siące. kończące sip 3x0 września,

| 1922 roku
| A. KOPPEL, 11 Vice Prez.

wwe*

| KWARTALNA DYWIDENDA

| PROCENT - CZTERY (4) OD STA
rocznie zostanie wliczony wszystkim depozytorom za ostatnie trzy mie

| nych konstytucję, nie przewyższających pięciu tysięcy dolarów (88000) |
1 będzie wypłacony w dniu 20.g0 października, 1922. Depoxyty ulokowane

| w dniu 340 października, 1922 roku, procentują się od 1.go października. |

186) ULicY

1922, od wszystkich sum uprawnio

HUBERT CILLIS, Prezydent. |

 
 
 

prawne, wysyłam pieniądze do

86 Tyler Street,
 

i Skarbnik |

Telefon: 2766 Market
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Notarjusz Publiczny, Komisarz spraw realnych. - Wyrablam akta

my na dogodne spłaty - Asekurują od!cgm- domy i meble i 't. p.
 Pola

 

daję karty okrętowedo

Newark, N. J.
    
 

niukraduez} Jeden z policjan
tów tegoż komisarjatu poszuku-
jąc Zakrzewskiej, spotkał przy u
licy Puławskiej młodą cygankę
niezwykłej piękności, której ry-
sopis odpowiadał podanemu ry
sopisowi przez Podupałę. Spro-
wadzona do komisarjatu zezna-
ła, te kasy nie okradia, uciekła
tylko z obozu cygańskiego, w
którym była więziona od 2 lat
Wciągu tego czasu usiłowała o-
na uciec już kilka razy, zawsze
jednak cyganie ją pilnowali i

więzili, wskutek czego zamiaru

swego urzeczywistnić nie mogła

Przed dwoma laty została one

wykradziona przez cygana, któ '

ry obecnie podobno znajduje się

w Austrji, Wykradziono ją w

Grodnie rodzicom i do rodziców

zamierzała z powrotem się do-

stać. Wskutek takiego obrotu

rzeczy, cyganie przestali rościć

pretensje do Zakrzewskiej, byle

tylko wracała do obozu, policja

jednak stanęła w obronie po-

krzywdzonej dziewczyny i ode»

śle ją do Grodna do rodziców.  
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Dr. L. Landis

Leczy chroniczne choroby krwi
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GODZINY:
$ rano do 10 wieczór.

Niedziele od 9 rano do 4 popor
Porada Darmo!

Dr. L. Landis
140 East 22nd Street

blisko S<iej Ave.

 
New York City
 

 

Tal; Dry Dock 2628

Michael A. Togolevitch, M. D.
1 69 - and Aves |New York Oity

f Specjalność
Leczenie elektryką i diagnoza za

mocy X-ray.
Godsiny:- 9-18 rans,

4-5 po poludnin.
 

 

 

   

  

  
Uczniowie 16 pracują !

szczęśiiw uczyli się fachu
1 zarabiają dziś od do 60 dolarów
tygodniowo.

SzKOŁA NASZA
posiada 6 sysiemow ausomobiiów &
watnich moacli z 1921 r. na których
uczymy po poleku kierowania, jazay
4 mechaniki.

Kure trwa do +ch tygodni.
Dostarczamy posady, Uczoie się te-
chu, który połace. Dla pracujących,

szkoła otwarta w niedzielę.
Piszcie po katalog darmo do:

ARENA AUTO SCHOOL

161 west 64th Street, New York City
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- Mieszkam u wujostwa - rzekła

Elza z gofgezkowym niepokojem.

- Mam do pani list.

- Do mnie?...

Usta panny Izabeli /zadrgały lekkim

półuśmiechem.

- Tak, z Pary

   

(Ciąg dalszy)

Arutra Dowencourt-Howe.

jakby Wiały woal rzucił

Panna Izabella usiadła

na pustem krześle obok i Gorską pocią-

gnęła na jej miejsce. Udając, że nie widzi

wrażenia Elży, rzekła swobodnie:

- Powtarzam, że bardzo się cieszę z

naszego spotkania, co prawda czasy zmie

nity s traszne, a będą zapewne jesz.

cze okropniejsze. Przed rokiem na Rivie-

rze było jasno, miło, spokojnie.

Elża milczała, W uszach jej szumiało

-biły jakieś dzwony wciąż jedną melodją

 

    

- Od s

Elża zbjadła,

jej kto na twa

 

  

  

st od Arutra, list Artura.

Otrząsnąwszy się z pierwszego tuma:

nu wewnętrznej burzy zapanowała nad

sobą i spytała uprzejmie:

ży dawno otrzymała pani ten list

do mnie?...

- Przed paru tygodniami, ale list

szedł około czterech miesięcy, bo wszakże

nie pocztą, tylko przez okazję, że zaś jest

żenie, by oddać go w ręce pani, ba-

ać go na Wołyń w

 

  

   

  dzisiejs

nąć. Przyślę go pani dziś jeszcze.

wiedź proszę oddać na moje ręce.

Po krótkiej rozmowie o czasach obec

nych, panna Izabella rzuciła pytanie:

- Czy pani cały ubiegły rok spędzi.

ła na Wołyniu?...

- Tak u moich stryjecznych dziad

ków, Burbów.

- Niesłychanie żałowali

tak prędko opuściła Rivierę. Nasza paczka

Odpo-

 

była rozbita.

- Wszakże tylko ubyłam.

No, nie bo i sir Dovencourt juz nie

wrócił: odprowadziwszy panią do Wiednia

-pojechał prosto na ' st, -a stamtąd

yachiem swoim do Afryki na polowania.

Wiem, że zabił wtedy parę tygrysów i ol-

brzymiego lwa. Z wnętrza czarnego lądu

zawrócił do Anglii.

- Do Anglji? - spylala Elza zamy-

Slona.

   

y pani o tem nie wiedziała?

   pisał stamtąd do pani?...

Elża zrozumiała, że jest badaną. Od-

rzekła sucho, by ukryć wielką przykrość.

- Nie pani, korespondencja moja z

sir Dovencourt-Howe trwała bardzo król

ko.

- Ach tak.

© Panna Izabella zamilkła, tylko w jej

oczach łyskały jaskrawe płomyki cieka-

wości. Jeszcze chwila rozmowy. Przed no

wym programem Elża podała jej swój a-

dres. Panna Izabella rzekła do niej z u

śmiechem:

- Gdyby pani miała kiedy dobrą chwi

le, by ją ofiarować mnie, kompanie lep-

szych czasów, bardzo byłabym rada i szczę

śliwa. ,

Wymieniła ulice i numer.

Elża serdecznie uścisnęła

rozbrojona.

- Dziękuję! - odrzekła szczerze.

Rozstarły się.

Gorska ostatnich sztuk już nie sły-

szał, wszystkie jej władze umysłowe mą-

ciło pytanie: „co pisze Artur, co zawiera

 

jej rękę,

/| jego list?".

Wyszta z Fitharmonji zgorgczkowana.

WAlejach Jerozolimskich zatrzymała

K i ić L ee i

" „NOWY ŚWIAT" Poniedziałek, 25-g0września(Monday,Sept. 25th) 1922
na

 

| na maszerujące ulicą tłumy żołnierzy. Je-

dne oddziały prowadziły jeńców, obszar

panych, bardziej podobnych do widm, niż

do ludzi, drugie wiozły ambulanse z ran:

nymi. Miarowy stukot butów miał w sobie

szczególną rytmikę pochodu śmierci. Po

nuro dzwoniły o bruk hacele podków koń

skich, jakby się wlókł |łańcuch -niewoli.

Szum dochodzącyz tego poloku ludzi i wo

zów, to szum płynącej krwi, sze

wity sztandar wojny, krwawy

Wilecze oto swoje ofiary, skazane na po-

wolne zamieranie w mękachbólu i niedoli.

Obrazy, pełne potwornych scen szpital.

nych, stanęły w oczach Elzy. Zdławił ją

nagły wstyd, że w tym odmęcie nędz

kiej, w tej wichurze szalejącej i niszczą

cej. ona znajduje takie chwile zapomnie-

nia i upojeń, jak dzisiejszy "wieczór niu

i, że zamiast być tam na posterunku,

by kcić, leczyć i pocieszać, ona błądzi my-

  

  

     

  

   

 

 

 

barw, woni i pieśni, oddała się od krwa

wych mar, wyciągających ręce po ratunek

i opiekę. Zabolał ją własny egoizm praz

nienie piękna dla siebie, w tem zlewisku

wrażych zmagań się, było dla niej w tej

chwili zgrzytem, tak potwornym, że uczu-

ła wzgardę dla samej siebie. Rzuciła się

do bramy, by już nie patrzeć na tę rucho-

mą nędzną, brudną, krwawą, skazańczą

rzekę ulicy, wyłączny wytwór wojny.

Przy windzie dopędził ją Torzek.

- dłaczego tak uciekasz, gdzie

ty byłaś? ukam cię wszędzie.

Wskazała głową wstronę ulicy.

 

Jestem sybarytką, nędzną |prozaiaczkg,

tchórzem!

*- Nie rozumiem. Czy masz isć w ich

szeregi?

- Ach, daj spokój! - Była bliska pla

czu.

- Jesteś miżerna, blada, cała drzysz,

ty mi się na dobre rozchorujesz, najlepiej,

Elżuchna, pojedziemy do Warowni.

Winda stanęła.

Wychodząc z niej, spotkali się z panią

Renardową. Ubrana w jakąś starą burkę

i ochlapły kapelusz, trzymała w ręcu wiel-

ką wypchaną torbę. Obok Renardowej sta

ła młoda przystojna panna.

Dokąd panie idą?...

- A do szpitala - odrzekła  Renar-

dowa. - Mam dziś dyżur. nocny, duży

transport świeżych rannych i kilku umie

rających na sali. Niosę bieliznę, bandaże,

różne tam rzeczy, spieszę i Adzia idzie mi

pomagać. Nie byłam w szpitalu cały dzień

bo wizytował go wielki książe, więc nie

chciałam być w szeregu pań, które ubie-

gają się o honor rozmawiania z księciem,

a potemsię szczycą, że im podał rękę. Te-

raz już po „wysoczajszej" wizycie.

Panna obrzuciła krytycznym wzro-

kiem strojną postać Elży.

- Wracasz z teatru, z balu, żeś taka

elegancka? - spytała ciekawie.

Pani Renardowa przerwała jej wy-

| wiad.

- Był list, Elżuniu, od pani Burbiny

z dopiskiem Cezarego. Wzywają lam was

na gwałt. mnie, że ciebie ciągłam

po szpitalach, martwią się o twoje zdrowie.

* - Trzeba im napisać, że już wydo-

brzałaś - uśmiechnęła się panna.

Rumieniec oblał twarz Gorskiej..

- 1, że już chodzę na bale - odrzekła

sucho.

, ;- A cóżbyto szkodziło? Człowiek po

winien to robić do czego ma powołanie-

zauważyła Renardowa.

- Ty, Elżo jesteś przecież dzieckiem

szczęścia - wtrąciła znowu panna Ada, a

pani Renardowa rzekła śpiewnie:

l „- No, więc lubi atmosferę, odpowie-
dnią do swego przeznaczenia. -Bywajcie

zdrowi, czas na mnie. Każcie sobie dać her

baty. Mego męża naturalnie niema, siedzi
gdzieś, jak zwykle przy kartach, albo w
cukierni, na niego nie czekajcie z herba-

   

Weszły obie do windy. |

- „Dziecko szczęścia" - wszyscy w
rod/2mm tak mnie nazywają. To ciekawe
- śmiała się, gdy Tomasz zdejmował z niej
utro. «« 2008 są,
- Czy nie frzyznajesz sobie tego?...
Smulelf drgnął w jego głosie.
- Mój drogi, nikt mię nie zna z tych,

co mnietaką nazwą chrzczą. Któż z nich
zna moją d_uszę? . Sądzą mnie powierz
chownie. Niech im to idzie na zdrowie! O-

|
sig przed swojg bramg i patrzyla ciekawie

ślami w złotych snach jatmosferze światła, |

- Nie mogę na to obojętnie patrzeć. |

|

Sensacyjne rabunki |

BANDY „MUCHY"NA KRE- |
SACH WSCHOBNICH. |

W czasach ostatnich zorgani-
} wana banda, będąca już odda-
wna postrachem okolicy, doko-
nała zuchwałego napadu na ma
jętek „Hruszówka" w pow. ba-

. | ranowiekim, stanowiący niegdys
świetną rezydencję słynnego po- |
sta na Sejm Rozbiorczy w latach
1773-1775 Tadeusza Reytana,
a obecnie należący do ostatniej
przedstawicielki z tego rodu z
baronów Hartingów p. Reytano-

| wej.
Przed paru dniami o godzinie

9 wieczór przez werandę od o-
grodu wkroczyło do salonu pała-
cu czterech mężczyzn  uzbrojo-
nych od stóp do glow w rewol-
wery, karabiny i granaty ręcz-
ne. Wszyscy odziani byli w mun
dury oficerskie.
Jeden z osobnikówzaprezento-

wał się jako herszt bandy Józef
Mucha.

Następnie „Mucha" _zażądał
| od steroryzowanej pani R. pie-
| niędzy. Ofiarowano _mu 2,000
marek, lecz bandyta oburzył się

| mówiąc ironicznie, że „Mucha"
więcej jest wart.
W tym czasie rozległy się

strzały z różnych stron dworu,
| a herszt objasnil, że to jego lu
dzie strzelają i radził nie sta
wiać oporu i oddać wszystko co

| przedstawia wartość
| Pani R. wyjęła wszystkie pie
niądze posiadane w danej chwi

| li to jest 30,000 marek i wręczy
ta je przywódcy.

Lecz i ta suma nie zadowoliła
„Muchy". zabrał on wobec tego

| złoty zegarek stanowiący cenną
W pamiątkę po przodku Tadeuszu
1 oraz polecił pootwierać kufry i

w inne sprzęty

| Przeszli do pokoju sypialnego

| Ponieważ tego dnia oświetlenie

elketryczne było zepsute, przeto

W bandyci przyświecali sobie włas

| nemi latarkami elektrycznemi

Z jednego z kufrów _zabrali

bieliznę, ubrania oraz koc do po-

krycia konia.

Chcieli też zdjąć z łóżka kol

drę jedwabną, lecz ponieważ wy

chowanica pani R. objaśnił, że

jest to ofiarowany jej przez pa-

nią prezent - wspaniałomyśl-

nie go zostawili

Natomiast ofiarą napastników

stal się neseser ze srebrem sto-

lowem 'na 12 osób, oddzielnie 3

nakrycia srebrne oraz worek z

pieniędzmi, -stanowiący włas-

ność u p. R. zastępcy starosty z

Nieświeza p. Krupskiego. _Są-

dząc z objętości worka bandyci

byli pewni, że zawiera on miljo-

ny, tymczasem ~w worku tem

znajdowało się 150.000 marek w

banknotach drobnej wartości. -

  

 

  

  

      

   

OBIETA, która zna się na

dobrych perfumach zaw»

sze będzie używała

COLGATES

CASHMERE 1

BOUQUET

mydła, słynnego w całym świe-

gie, gdyż przypomina ono woń

bywych kwiatów,

 

 

FlLADELFJA PA. ”mch otrzymaliśmy odpowiedź
, |od komitetu szkolnego, że dają

- --- do użytku budynek, gdzie mogą
Znany poloni | dzieci polskie się uczyć swojej

ob. St. Sokolis, długoleetni dyre- Imowy

ktor Stow. Domu Polskiego, zo- | Otóż kto z polaków chce, aże-

sta! na ostatniem miesięcznem | by jego dzieci nauczyli się ple

posiedzeniu wybranym gospoda sać i czystać po polsku, to niech

rzem Domu Polskiego. Ob. So. |zgłosi się na poniżej podany ad-

kolis cieszy się ogólną sympa- res, a otrzyma odnosng tego in-

tją, nie dziw też, że dano mu formacje berplatnie.

w opiekę Dom Polski. Przy jego Zgłosić się między 1-9 wie-

spokojnym charakterze, jest na |czorem w każdy poniędziałek i

dzieja, że rozwój Domu Polskie. w każdą sobotę do:

go będzie nadal szedł swym| Juljusza Sztuka 4000-10 Pine

torem jak dotychczas. St, Philadelphia, Pa.,

- - Szkoła języka polskiego roz-

pocznie się w połowie miesiąca

września br.

 

Podaję do wiadomości wszyst

kim tym polakom, którzy posy-

łają swe dzieci do szkół publi-

cznych, lub też do innych, a chcą

ażeby dzieci ich umieli pisać i

 
Tuston:

Dr. me 19:11:51: w

   

ra
czytać po polsku, ażeby posłali osemez(Wtę mezwereie ot bat
swoje dzieci do szkoly gdzie to W" Ls on a Pa m

shea de baj
 zdobędą. =-

Małe grono polaków pracowa
ło nad tem, aby dostać jedną z
publicznych szkół (budynek), po
za lekcjami angielskiego, gdzie
by możebnem było uczyć dzieci
polskiego języka t. j. pisać i czy
tać po polsku. Po długich stara-

za. Del 4008
DR. D. REJTER

  
 Prócz tego pastwą .tupi

stał się złoty zegarek z dewizką
p. Krupskiego.

Przeszukując komodę, herszt
szajki znalazł w jednej z szuf=
lad pieniądze, stanowiące włas-
ność siostry p. R. baronowej Har
ting i już chciał zagarnąć do kie
szeni, kiedy przytomna wycho-
wanica mając pod ręką pudelko |
z cukierkami _poczęstowała nie- |
mi herszta, mówiąc: „Zjedz no|
panie Józefie".
Ta zimna krew kobiety, a mo-

że słysząc wymówione swe imię,
tak stropiły „Muchę", że zmie-
szał się, stracił rezon, a na twa
rzy pokazały się obfite krople
potu. Epizodzik ten tak wpłynął
na zuchwalego bandytę, że zapo
mniał o leżących pieniądzach -i
polecił dać sobie 10 koni. I
Wazyscy udali sig do stajen

z ktérych wyprowadzono dobo-
rowe konie.

Bandyta przejrzał wszystkie i
wybrał tylko cztery konie.

Wreszcie zobowiązawszy obe
cnych do zachowania spokoju i
nie wszczynania alarmu, gdyż
byłoby to bezcelowe, wszyscy od |
jechali. |
Po jakimś czasie dano znać o

napadzie posterunkowi .policji,
znajdującemu się w miasteczku |
Lachowicze.

dnak tak nieudolnie zorganizo-
wany, że nie dał żadnych rezul.
(:tówn

 
  

|
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--- 14MARATOWE ZŁOTE PIÓRO

ATRAMENTOWE

Nabyliśmy od fabrykanta 144 piór atramento-

wych celem rozdania zupełnie darmo, tym którzy

pozyskają jednego nowego rocznego prenumerato-

ra na Nowy Świat.

Z poprzedniej oferty „Słownika Wyrszów

Obcych" skorzystało przeszło 400 osób.

Oferta ta jest nie mniej wartościowa, lecz o-

graniczona tylko do 144 osób, dlatego, że więcej

| takich piór po cenie zniżonej otrzymać nie może-

my. Oferta ta będzie trwała prawdopodobnie tylko
przez dwa tygodnie, zwłaszcza że każde z dzieci

szkolnych pragnie mieć pióro atramentowe.

To też kto chce otrzymać to pióro musi się po-
spieszyć, aby nadesłać zamówienie przed wyczer-

paniem zapasu. Od jednej osoby przyjmujemy tyl-

ko jedno zamówienie. Z oferty tej fachowi agenci
korzystać nie mogą. Zastrzegamy prawo unieważ

nienia oferty w razie otrzymania zamówienia po

wyczerpaniu zapasu.

Zamówienie przysyłać należy za pomocą po-

niżej umieszczonero

 

 

Myśli
    pinja iąh o mnie jest mi dosk obo-

jętną. Nie staram się im nigdy prz -
bać i to ich razi, Cox przypośo
N - Ciotka Renardowa bardzo cię ko-

Cha.
- Ona 18%, ale słyszałeś Adę...

(Ciąg dalszy nastąpi) 

-Zarzadzono pościg, był on je- I

|
|
|
|Człowiek stworzony do pracy,

a praca jest rodzajem modlitwy '

Bogu miłej ~

 Praca-skarb najpewniejszy.
Szymon Szy i

 
NOWY ŚWIAT, 24 Union Square, New York, N. Y,

Niniejszem załączam $6.00 na prenumeratę roczną dia
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| miske soo oro owi

J. 1. Kraszewski. | i proszę przysłać mi zupełnie darmo pióro atramentowe, Mój |
60060 + i adres: ....... Koerner Pg
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tylko  

 

Kronika miejscowa) ---
. «mm |_~>-_ mgamones

i 5
: Dzisiaj - Gerarda.

Dzisiaj - pogoda
: KURS PIENIEZNT

Za jednego dolara płacono
7300 marek polskich.

 

# BEZROBOCIE

George” Shinpe, lat 55, korzy-
stając z nieobecności swojej to-
ny, popełnił wczoraj samobójst
wo przez podermuęcie tetnic. -
Żona znalazła zimne zwłoki w
żał list z prośbą o przebaczenie.
kałuży krwi. Tuż obok trupa le-
Shinpe był bez zajęcia od roku
 

NIEGRZECZNOSC ZLODZIEL

W sądzie Essex Court skra-
dziono wczoraj nowy "jesienny
kapelusz asystenta prokuratora.
Kapelusz kosztował 12 dolarów.
Przed kilkoma dniami ukradzio-
no sędziemu Oberwagerowi-w
tym samym sądzie nowy płaszóz
gumowy.

Zuchwali: złodzieje!
lądu nie sunuu'

Nawet

CUDOWNEOCALENIE

James Himmel, lat 4, bpadł
zz czwartego piętra domu p. nr.
431 przy 1 Ave. i... wstał jakby
nigdy nie. Dobroczynneliny roz
pięte po podwórzu, a służące do
wywieszania bielizny ocaliły go.

CZY WIECIE 0 TEM?

Nie, z pewnością nie wiecie,
gdyż świat cywilizowany dowie
dział się dopiero wczoraj, że...
Babe Ruth jest ojcem dziew-
czynki. Temu przypisują blade
powodzenie „sultana" w tym se-
zonie.

NIESZCZĘŚLIWA MIŁOŚC

Do detektywa Augusta Ran-
fta zgłosiła się piękna 17 letnia
dziewczyna z doniesieniem, iż
jej narzeczonyobraca sę w złem
towarzystwie trzech
nych indywiduów, wyraziła tek
obawę, iż ulegnie ich namowom
i dopuści się jakiejś zbrodni. Po
jakimś czasie powiadomiła de-
tektywów, iż z rozmowy towa-
rzyszy zrozumiała, że planowa-
ny jest napad rabunkowy na
sklep Maksa Freedmana pn. 171
przy Newins St. w Brooklynie.
Napadu rzeczywiście dokonała
banda składająca się z czterech
opryszków których po wymianie
kilku strzałów rewolwerowych
aresztowano.

„ 20,000 STUDENTÓW

Rektor City College dr. Ro-
binson doniósł, że w sezonie bie-
żącym 20,000 osób zapisało się
do miejskiej wyższej szkoły, o
10 procent więcej niż w roku u-
biegłym. Powyższa cyfra obej-
muje także wykłady wieczorne.
Wzrost liczby uczniów byłby

zjawiskiem pocieszającym gdy»
by uczniowie dla wiedzy uczęsz

„czalido szkół wyższych. Dzieje
się atoli inaczej. Prawie wszys-
cy uczniowie w ten sposb szu-
kają urobkui są pierwszą gwar
dją wzrastającego |proletarjatu
inteligentnego.

ZAWIADOMIENIE

Zarząd Restauracji Domu Na-
19 St „Marks Place w

New Yorku zawiadamia Szan.
Polonię że po dh straniu

- o ulepszenie kuchni pozyskał
specjalną  kucharkę polska z
długoletnią praktyką krajową w

 
bai

gotowaniu potraw czysto pol.
skich.
›Mamy nadzieję, że Szan. Po-

1mm nas zaszczyci swoją obec-
nością. ZARZĄD.
 

BACZNOŚC Rum/mm“ z
 

Wuyy: człnokowie |Rusko-

Polskiego Oddziału Klokmakrów

j powinni przybyć na zgromadze-

nie w poniedziałek dnia 25 wrze.

śnia .o godz. 8-j wieczorem, do

' Domu, Narodowego, 315 Elst 10
ulica.
Wszyscy -członkowie która

potrzebują .fiinansowej _pomocy
powinni, przybyć o. godz. Gej, a-
żeby sekretarz zapisał lch i by-

li obecni. na posiedzeniu.

A, E.-Saulich, sekr.

  

 

 

Komitet Pomocy dla Polskiego

Czerwonego, Krzyża Zł Tow.

w New Yorku
 

Zwracamy się do Szan. Polonii

i wszystkich Towarzystw znaj-

dujących sig w New Yorku i o.

kolicy z usilną prośbą o łaskawe

wzięcie udziału w wspólnej pra-

cy na BAZARZE, który urządza

Komitet w dniach 14-go, 15go i

16go października w Domu Na-

rodowym, 19-23 St, Marks PL w

New Yorku; celem poparcia na-

szej nowo-odrodzonej Ojczyzny,

która potrzebuje jeszcze bardzo

bardzo wiele pomocy, której u

dzielić może Polski Czerwony

Krzyż. Znając zacny i szlachetny

charakter naszych ródaków, je-

steśmy pewni, że każdy z na.

szych braci i słóstr chętnie się

przychylą do zaofiarowania i zło

żenia jakiegoś datku pieniężnego

lub fantu dla dalszego ratowania

tak ciężko zdobytej własności. Bę

dzie to prawdziwa czynna dzia-

łalność dla szczerego poparcia

najbiedniejszych, którzy zdala

wołają o pomoc, _

Fanty komitet przyjmuje w po

niedziałki, środy i piątki od go-

dziny 6ej do 9ej wieczór.

Komitet podaje do wiadomości

-że Sz. Tow. o ile zechcą mogą

urządzić własne kioski na Baza-

rze.

Dalsze informacje można za-

sięgnąć, co piątek wieczorem na

posiedzeniu w Domu Narodo-

wym.

Za Komitet:

K. WANDA WOJCIESZAK,

prezeska,

A. WALLAS, sekr. koresp.

414 E. 15ta ul.

LIST DO ODEBRANIA

Stanisław Styński otrzymał

list z Rosji. Zgłosić sić do Ad-

ministracji w godzinach urzedo-

wych.

cztery wypadki śmierci i 7 wy-

padków fokałoczenia w wypad.

kach samochodowych. Jak na

jeden zupełnie w porzą.

dku.

RAJ KAWALERSKI

14 kobiet na jednego mężczyznę.

Oto co za atrakcja na wyspę

Tagawa. - Czy nie należało-

by raczej ten raj uważeća za

miejsce „robót ciężkich" dla

rodzaju męskiego?

Zuchy szkuny „Henrietta",

włóczący się gdzieś po Pacyfiku,

wrócili się w zeszłym miesiącu

do Honolulu w humorach prze-

świetnych. .

Cóź się okazało?

„Pomyślne wiatry tak tupng-

ły sędziwą „Henriette" o rafy

wyspy Tagawa, że staruszka

trzasła. Uszczęśliwiona załoga

rozpelzia się tedy po wyspie i

proszę sobie wyobrazić zachwyt

nowoczesnych odyrsów: znale-

zli masę całkiem niczego Taga-

wajek (czy Tagawek?), a Taga-

wajców marną okruszynę - ni-

by na lekarstwo.

Tagawajczanki zupełnie się

nie bocryly i czuły się z przyby-

szami marcepanowo. Tagawajczy

kowie nie mówili nic mieli

pierwszy od wielu lat urlop ge—
neralny.
Mimo, że Tagawajczanki usil-

nie namawiały majtków, by zo-
stali na zawsze - dwóch tylko
zdecydowało się na tą antrepry-
żę.

Reszta wróciła, pełna rados-
nych wspomnień i pęka ze śmie.
chu na myśli w jakie opały wpa
dli ich ieni towarzysze.

Mówią bokiem, że na onej Ta-
i gawie czternaście Tagawajcza-
nek wypada na jednego Taga-
wajszczajca.

 

 

 

POROZUMIENIE PRZEZ WYKSZTAŁCENIE.

Kolegjum profesorów Uniwersytetu Kolumbijskiego urządza
szereg odczytów, celem zaznajomienia ogółu ze znaczeniem kultu.
ry europejskiej, historją poszczególnych narodów i ze stosunkiem
ras i t. d.

Akcja ta wszczęta została dla dobra Ameryki, gdyż w ostat-
nich czasach, wskutek nieporozumień i nadmiernego wpływu poli-
tyki społeczeństwo amerykańskie zaczęło rozpadać się na obozy
różne, które coraz bardziej wrogo do drugich się odnoszą.

Jedynie wykształcenie i zmzumleme mote pouczyc obywneh

posła AndrzejaMor-mune”

w obj-IMI.po polskich osadach,
by przemawieć na punctum-yeh
w!ach - pose! Moracrewaki
duke!ostaczonych ao

vu.-mn miast: 'm'

wmlnln Tas

Easthampton, Mass.

Praca dla Kobiet

"POTRZEBNA buchalterka w biurze
uhnmnmm Manhattan Ave.

Brooklyn, N (ista)

POTRZEBA DZIEWCZĄT

$12 początkującym na tydzień.

Empire Steam Laundry

 

 

 

26 Bridgeport. Com. 118 W. Houston St.

28 --" Brooklyn. (261)

2000" -Newark.

ill ho 2-757
1 paździer. Passale. Broadwi aso

BACZNOŚC RODZICE I DZIECI poprze tak, jak na'to prace tego

NA GREENPOINCIE!

Nie zapomnijcie rodacy, że

Tow. Oświatowe im. M. Konop-

nickiej w Greenpoint urządza w

niedzielę, dnia 1 paźdzernika u

roczyste otwarcie polskiej szko-

ty, która z takim dodatnim suk.

cesem prowadzona była roku u-

biegłego. Szkoła prowadzona bę

dzie w Domu Narodowym p. nr.

261-7 Driggs Ave. Z okazji ot.

warcia szkoły ułożono program

odpowiedni, który wypełnią wy-

stępy chóralne i solowe, prze-

mówienia i t. p., a na koniec zas

odegraną zostanie sztuka ludo-

wa p. t. „Bociany". Później na-

stąpi zabawa towarzyska. Po-

czątek o godzinie 5:30 wieczo-

rem. Wstęp 35 centów.

Nauka w szkole polskiej w

Domu Narodowym, 261 Driggs

Ave. rozpocznie się we środę 27

września.

Wszystkie dzieci proszone są

o przybycie na otwarcie lekcji.

Zabiegi tow. Oświatowego nie
dni paloma w G

towarzysta zasługują.

BACZNOŚCI
Polonja brookłyńska przygo-

towuje się do przyjęcia posła i
wice-marszałka Sejmu Jędrzeja
Moraczewskiego.
Wiec odbędzie się dnia 28

września, Szczegóły będą poda-
ne osobno w najbliższym czasie.
Szykujmy się do wielkiego.

święta! 
CIERPIĄCY

NA SŁABY WZROK
LUB BÓL GŁOWY

Gruntowne badanie
OR. 8. ”ICU-IT!“
753 Manhattan Ave.

anEENPEINT:w

426 EAST 16th STREET,

  

B@- Dom, farmę, lotę interes, sklepI?'- |
GAWLINSKI & COMPANY *

Kupno i sprzedaż realności. hmn-„„.....um
NEW YORK c
  

 

 

DZIEWCZĄT 1 KOBIET
Doświadczenie nie, wymagane
Dobra zapiata. śtała robota

45 godzin na tydzień
Pół dnie w sobotę

AMERICAN MFG. 00. ›
Fabrykanci sznurów 1 szpagat.
Noble & West Sts.. Greenpoint,

rookdyn. N. Y.
1 block od Greenpoint ferry

Tel. Greenpoint 3000

potrzeba z dobrą referencję
Zgtosi6 sig housekeeper
HOTEL GOTHAM

5th Ave. & 55th Street
(251)

POTRZEBA zdolnej panny do
pracy biurowej. Język polski

i angielski i płynne pisanie na
maszynie wymagane. Agencja
c/o Nowy Świat. (251)

Praca dla Mężczyzn

do na
4440 na 9 godzin.

Zamieszkać na miejscu, Zgłoszenia:
49 E. 19 St. (Rom)

MĘŻCZYZNI z szerokiem! znajomoś-
ciam! mogą zarobić dużo pieniędzy,

podczas wolnego czasu. Referencje
połądane. Box 24 - 620 St. James
Bidę. (26m)

(210

nonmmkow do budowli; -dobra
płaca: przyjemne otoczenie Picks

Co. 229 Borden Ave. Queens
him) Subway do Hunters Point Sta-
cji ›

CHŁOPCÓW niżej 21 Int chcących się
nauczyć dobrze płatnej profesji w

4 do 6 miesięcy; tylko ci którzy chcą
mieć stało miejsce mają się, zgłosić.

 

 

MEDOFF OPTICAL CQ.

"Tonim.

Picka-Reed Co.. 229 Borden Ave. L
- L. City Subway do Hun

Ta : Greenpoint 4086, ters Point stacji. (tom)

AUTOMOBIL na sprzedaż anld ow
najlepszym stanie, z powod

jazu do kraju. mnie tlp: m
m Ave. Brook! I

BUCZERNIA do sprzedania, Eh
okolica, wyśmienite nieme

wodu innego interesu.
gum-u 1 Jurek, 660 ThirdAo

t] po
zonie:

Bo.
(io amame-

NA SPRZEDAŻ 65 akrów dobrej zie
mi, bez zabudowań; ładny sad: da-

kie 5 minut chodu do stanowej drogi
tanio dla prędkiego kupca. _Zgłpsić
sto L. Prescott Cranbury N. J. (B6)
DO SPRZEDANIA lub do sami :
powodu śmierc! 90 akrów Je
„my dom: urządzenia: konta: k.

nowy kurnik; zabudowanie. Mrs.
Juhmon 224 Hudson >St. He en,

w. g.
N

GROSERNIA 1 delikateren do worse
dania w polskiej dzielnicy: wyro

błony interes. 118 8. Orange Aye.,

Newark, N. 1. (10)

LUNCH ROOM do sprzedania z po

wodu wyjazdu. $1-6th Ave., New

York City. (tn

RESTAURACJA na z pówo

du choroby. 608 Henderson St. -

Jersey City. Cto

RESTAURACJA na sprzedaż, |

przyjmę wspólnika. 200 Are. C.,

 

 

New York City. (ate)

GROSRRNTA 1 delfkatesen do sprze-

danie: wyrobiony interes w pol

nie 426 R. 17th 8
w
FARMY na sprzedaż małe 1 dużą.-
127 akrów; sad; 8 pokojowy dom
innych budynków: 15 krów; 2 konie:
& świś; 250 kar; wszystkie farm

skiej 1 ukl-lmik]GM! Z"?!
ber

   

ia. $1700, gotówki $700.
thaflky 103% St. Marks Place.
(B. A St) Ave. A 1 1 me
New York City. »

x 

POTRZEBA MEZCZYZN
do fabrycznej roboty :

Dobra sposobność dla chętnych
robotników

EAGLE PENCIL Co.
710 E. 14th St.
  

Pisz lub przychodź do

Polsko-Amerykańskiej

Szkoły Detektywów!
Kolor blały i czarny wskazuje nasz

ytek w Ameryce

 

 

 

Do którego Wy chcecie należeć?
Ci, którzy posiadają

W %: 1 bardzo dobrze
płatne zajęcie.

Prace cléteza, dochody
dobre:

---o_
Praca brudna,
dochody - ledwo wy.
starczejące.

£ $< &o - «.
3% r
&« 5 o Jos
8z H #yk
a A as s' &7 i 4 8 #
e % / p.
<:
I| by'S4 o

«® < CK)B B "„- Y w
F
;< Ws |» ¢ Fass
<x WZ 3 09452go lel" "€ Saz
H ! y $/°¢
"C1; %
$5 [:| «ook
oz W» &
n> z
Ru B$ -_-_--_--
<z Ę rowracanerm do kre
© .. Mz ju Polakom kurs nasz
«z M* «» Podstawy do Egra
PH minów na tajnych Wy
gę wiadowoów, (Detekty-
if wów) w Polsce

 
 

el.: Grompcłat 8718.Ta.

Or, Ludwik Grycz
128 Eckford 8t., Brooklyn.

all

SILNYCH MEZCZYZN

do noszenia czekolady; ciężka robota
48 godzin tygodniowo.

Knickerbocker Chocolate Co.

1. roblony luzem

do
dobrze wyroblonee od lat 20.O‘H’rcvl

tygodniowy $600 do $600. Lease nn 2
1 pot lata lemnnll 426 €. "lhEL
w grosem

BUCZERNIA do sprzedania w pole
kiej 1 ruskiej dllllnlcydob!!! wy

219
Brooklyn,
Tengen aiid
GROSERNIA 1 delikatesen do pm
dania tanio # powodu wyjaadu)

kraju. Tan! czynsz. długi lease. «1
Lodi Ave. Wallington, Passaie,

 

 

 
4817

Du.umm-
10 wnromp

stuko Work2.1L.“Mn.
Od 1 do % pe yoru «4 6

1 4%4
pried. południem

„__—'N

Telefon:. South 908,
St. M.Lew-minut, M. D.

x. r.

 

alina
nose PW ,
¥-¥ rame,
2-4 ve vot.

woessiem.
167 Teurth Arease,
Wake 23.00 'way

ar, v.
-

   

Tal: 9499. South
DR. A. W. RUSIN

ewomomy 1 currumora
so-Ang soos Surin #. W,

uesaay urzęcow
nnatnmmmxuvu
¥ _Wnladaint trike naa
 

Tul: Willamaburgh 6573,
DR: S. REINHARD

cuosomy ooer, Veron 1
Dobler

  

- wh aa ocr
indain: W mi*" y'›._u rame,

Brosktyw, v.  Móie po polsku.,
 
 

MUTUAL CHEMICAL CO.
West Side & Fulton Ave.

(Im)

POTRZEBArobotnlko' stała robo
Zgłosić się: -New Amsterdam

ges 6s ; zuWebster Ave., Long 1s
land City (26m)

POTRZEBA robotników, stała robota.
Zgłosić się: New Amsterdam Gas

Co. 20 Webster Ave., ong Island City
(25m)

POLAK posiadający zdolności hen
lowe może otrzymać posadę kolek:

tora oras wojażęra sprzedaży impor
towanych ZIół Lakarstw 1 Chemika.
Nfl. Pensa $300 Millwall. lkami-
sowe. Kaucja wymaga!
wać: Polaka Korpo flll"Indlwl.
15 Park Row, New York City. (R61

EOBOTNIKOW Do PleW

 

  

   

Side and Pultoh Avenues Jur-&: oly
ta m )

POTRZEBA Indwisarzy telasa. W. G
Creamer & Co., 572 Smith St., Brook
Tyn. (Zim

 

Do Sprzedania

PIEKARNIA na sprzedaż Po daiste tu urodzonych, obywateli
cych tu, iż powinni uważać się

ychi żyjąc
za współobywateli, że łączą ich

wspólne obowiązki względem ludzkości i względem Ameryki, że

się.
na tej ziemi może nastąpić zbratanie się i wzajemne porozumienie

m
Międzynarodową, uszlachetniającą i dla! ludzkości całej pra-

cującą jest wiedza, Sztuka również nie zna granic poli
uprzeden.

 
Phops Gresnpoint 6812.

R. ANTONI PETRIKO
DENTYSTA - CHIRURG
116mororn Avprum

torta @ Be.
wmn-nnn

 

Teeton: Oreespoint 2279,
Dr. Marion R.Siudzińskl

orow

pou.Buntu-i':.mm,*.

 

 ych ani

Stany Zjednoczone zawsze o to się starają, aby obywatele ame
rykańscy bez względu na pochodzenie, kochali się wzajemnie i ko-
chali Amerykę.
 

 

     

  

TOW.SAWOPONMOC

W SOBOTĘ, DNIA 30-40 wnzkśm 112)
: w DOMU NAROD0

PRZY EJ vuicy w NEw Yónxu

K@N@T
BAL

   
      nun, wcześniej donabycia w Restauracji DomuNnodowqo

** w przy $ej ulicy, a w: dzień pne-rw przy: kasi

 

   

  

      

   
     

 
Ta. Prospect 3509.

DR. A. L. CRAMER
sta

Wyimowanie ave
60 Lafayette Ave.

1 Mak od Asiantlo Av, Meosktys.
Mowin po polska.

 

Dr. Franciszek W. Wiński
„Dwą biura w Brosklynie

 

   

set zeonrt Norte o
2„ o |Mun%

pel &, Jnas
Tal Greeapoint 3795 1 Oreepoiatthn,
 
 

LZ

POLSKI ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY |

"Nfii'hywmHDMI-.n.

M. LIAUKOWICZ

mBedford Ave.,
pomiędzy Bedford Aro, i Finm

hein as dat 1 wieczor

yn, N. Y.

 
 
 

Tel.: South-3939.

 

 

Z. A. Beck, Kontraktor Ciesielski i Budowlany
muuu-n budynkowa robota i reperacja. Rol

Zakładam letale siatki 1 zimowo okna do domów. Zakładam okna
do - Watelkiego rodzaju dachy i reperacje

29% - 9th Ave. So. Brooklyn, N. Y.
[___—M. - -- J

boży cementowe i mura

tychże,

 
 

 

A. CISEK

Kontraktor Elektryczny

568 Manhattan Ave. Brooklyn, N. Y.
Tel.: Greenpoint 6366,

 

 

informacje zgłosić się: Box 5, co
Nowy Swiat. (250)

LONG ISLAND

Ta mała farma musi iść
Dom, drzewa owocowe, blisko stacji:
roma loty, wszelkie ulepszenia.

z góry: reszta na łatwo splaty
om 3609 Brosdway, N, Y, (260)

rus.”;m- 445 West 31st St. (25m) owi
CANDY store na s

lzenon

arena

iee

ROBOTNIKGW "rian to bate.Comertem,47
North ‘Rh St. Brooklyn N.Y. Cte)

robota na utuladobr. place.. Hoo_..
GROSERNIA 1 delfkatesen ma r
dat w polskiej dmlnlcy .

698 Morris Ave, N. Y. C. 60)
tn

maneli-I room 1 candy store do
ania z powodu wylesdn. z mieszka

niem. 215 Barry St, Brooklyn, N, Y,
(Hu)---

FARMA 100 akrów; dom 9 pokot { in
na budynki;

 

Cona sa
"mm; $4200, gotówki 11400.
ko & Pokutny; 429 East 5th St New
York City an,

mor--____
BUCZERNIA do sprzedania w pol

skiej dzielnicy dobrze wyrobiony
Interes. M. R. co Nowy Swiat. (Be)

WARSZTAT srowski z maszynami do
sprzedania z powodu słabych os.

14 Vroom St. Jersey City N.J. (296)

PIEKARNIA do sprzedania w polskiej
dzielnicy. Dalsze Informacje: .81
anln St.. Greenpoint; .Brooklyn,

(bn
———__—_
FARMA 21 akrów; dom 1 pokoi
zabudowania; inwentarz żywy; bił

sko stanowej drogi. Coens $4500; go
tówki. 31500.
Dom murowany 10 tami! w New Yor
ku, wspaniała daielnica, rent roczny
$4800. Cena $29,000
Dom murowany na 2 so skle
pem w Brooklynie. Cena $11.000; go
tówki 32500.
Dwa domy, grosernia i baczernia b
sko New Yorka. Cena 39,000. Okazja
Domy, farmy. interesy tanio do ku
pienia. Wiadomość Gawliński & Co,
426 Rast 16th St. New York City. ~*

(toto

Poszukiwania
 

BARDZO TANIO

DOM 00 SPRZEDANIA

w dobrej mluucuvok'l 1 dobrze się
si być sprzedany z

ważnych myyn. Dom ma po 4
pokoi, przynośł $1926 czynszu na
rok. -mom-y Mortgage $8500;

gage $4000 na 4 lata.
itD, 'z Miesiące

PM!!!“ na rok $370. Procent od
pierwszego 1 drugiego _mortzage
mo Asekuracja 1 gas $80. Stróż

  
  

  

   

     

 

  
  

  

Po pokryclu kosztów pozostaje
$872 czystego dochodu
Cena domu jest $12500,

Gotówki $3.000

F. Pirone i B. Thomas
689 - dth Ave. -Brooklyn, N. Y.

W niedzielę bicze otwarte do 2 po pond
 

polskich. kolo-
cję na me

h. W. Shao
Brooklyn,

(w

SPRZEDAJĘ domy
niach, przyjmuje ww

ble i urządzenia w skle
bunas; -193 "Grant _St.,
N. Y. Tel. Greenpoint 2427

CANDY, cygara, Stationery blisko L
stacji; 3 pokoje: rent $27.00. Mot

na zrobić dobry interes. Jesteśmy
zmuszeni sprzedać sa $525.00. 2603
Sed Ave. bitzko 169-0) ulicy, (260)

DO SPRZEDANIA w Greenpoint cito
ropiętrowy dom re sklepem połę

czonym z miesskaniem, Dochód z
rentu 912 rocznie, Cena $8700; gu

 
| Ave., Telet. Flatbush. 7687.
tówki $2000( Malter, 1238 (Nostrand

Gin

 

SKLEP bławatny (dry good store)
sprzedania w polskiej dzielnicy, lu

dzo tanio. Zgłoszenia: 216 Driggs A
Brooklyn. dni)
---
MĘŻCZYZNA w średnim wieku
kuje towarzyszki życia. Mam dobry

sytuowany.
_

Poszukuj MU
atolu-nine; dobrego charak

sty (1 m0- proszę uld! a
pod adres W. L. 20 St, Mark» Fyk—nl

cab
--- 22
POSZUKUJE dwuch męśczysa na
mieszkanie. 168 Delancey St. :~

nitor. City.
wyrence20

MŁODY wdowiec z Sietnię cój
szukuje mieszkania przy Śl.-kg:]

famtlji z wiktem w Jersey City n
Greenville, N.J. Zgłoszenia: A.
co Nowy Swiat. ali
WDOWIEC Int 41 possukule tows
raysuki życia, panny lub wdowy po

wriee) lat 30. Mam swój dom, sto-

osoby races
zgłosić listownie lub osobiście na:
dros: And. Włodarczyk, 217 Bauer
Warrior Run Peely, Pa. (HD

POSZUKUJĘ p. Zosię Fijatko
pochodsi z ziem! Płockiej, mię

na Greenpoint. Kto wie o niej Tab
ona same, niech poda swój ldr";
J00 Caski, 520 E. 6th St., Now York
City (HD

---------

Do Wynajęcia

       

   
  

MIESZKANIE do wynajęcia n
Zgłoszenia: 241 E. IW Inn"
rze z tyłu na lewo, N.Y

 

   

   +


